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U C H W AŁA
SADY NAJWYŻSZEJ

B P a u n  u t e w s u e j

i Najwyższa RepoMiki Li- 
cełem roctrzygnięcia 

,  r i rokowań ze Związkiem 
rakt^"***™ zagadnień, zwią- 

ł#nych z  utrwaleniem odradzone­
go o ia de iB ^o  państwa htews-

1. Wstrzymać na czas oficjal- 
sych rozmów międzypaństwowych 
|| d-f*1” ** i decyzje, wynikają­
ce z  ieafizacji aktów Rady Naj- 
wySBEj Republiki litewskiej z 
II BBCB 1990 raks, które nare- 
m ją  interesy podlegające okreś­
lał,u pnw  obie strony jako prze-

2. Uchwała ta nabiera mocy 
rozmów międzypań- 

f w wyd i między Republiką 14- 
tewsfcą i  ZSRR i  działa na czas 
■■—w  oŁicfluny  przez struny 
w dtuda  zatwierdzonego przez 
wi» nyilaminiL

Przewodniczący 
Bady Najwylszej 

Republiki Litewskiej 
W. LANDSBERGIS 

Wilno, 73 maja 1990 r.

Bo Zjazdu 
Deputowanych 

Ludowych 
i do narodów 

Federacji 
Rosyjskiej

Szanowni deputowani, szanow­
ał obywatele Rosjil 

Ze zrozumieniem ustosunkowa- 
Mtef się do waszego apelu do 
psiiźimffitn i narodu Litwy.

Z kolei parlamentarzyści, rząd 
1 naród Litwy ze szczególną u- 
wagą obserwują przebieg wa- 
stego zjaadn, z  radością przyj mu- 
i% coraz wyraźniej zarysowujące 

dfBKkiatyume przeobrażenia
W RgbjL

Ze «czegółnym zrozumieniem 
Przyjmujemy wasze dążenie do 

owczej 1 konsekwentnej rea- 
*  | 1 suwerenności Rosji.

i stabili-— S zainteresowani j —;
... i rozkwitem ekonomiki Ro* I 

^  jak również ekonomiki in- 
■ych republik, jesteśmy przeko­
nani, że tylko go^odarczo samo- 
sWjftB 1 politycznie niezależne 

— prawdziwie suwe- 
MłUijc państwa — potrafią za- 

datnabyt swoich naro- 
* * .  obtjri efektywne, wzaje- 
— korzystne więzi ekonomlcz- 
**> poetyczne i kulturalne, zawie- 
y  — **wy, układać więzi zwią- 
*® **  i sojusznicze. Jest oczywi- 

*  la i sposób będzie- 
*7  Maatrzygać zarówno 

jak też nowo po- 
*PH a Htoid. przejść od 

y t*  pretensji do wzaje- 
^BSas| Oozaanenia i w&półdzia-

przekonani, te nasze 
— **psi*u ją taki właśnie

wam dalszej owoc- 
dobra narodów* « *

Przewodniczący 
■ady Najwylszej 

■•publiki litewskiej 
W. LANDSBERGIS 

Premier
 1 Litewskiej
. PRUNSK1ENB 

'  &  m ija 1990 r.

W drodze do rokowań
N A  SESJI Ł A D Y  NAJW YŻSZEJ 22 M A J A

Z PRZEMÓWIENIA PREMIERA 
KAZIMIERY PRUNSBENE

0  O paliwie. Podjęto decyzję, że trzeba 
przejść na ścisły reżim, określając żywotne po­
trzeby i pozostawiając zaopatrzenie właśnie dla 
nich. Stawia się kwestię, że nie zatrzyma się 
przedsiębiorstwa dyrektywą rządu, tym bardziej, 
że są przedsiębiorstwa, które by nawet nie u- 
słuchały tej decyzjL Chodzi o to, aby na pod. 
stawie posiadanych zasobów ustalić priorytety, 
żeby, powiedzmy, szpitale, pogotowie ratunkowe, 
przedsiębiorstwa produkujące artykuły spożyw­
cze, inne ważne obiekty funkcjonowały na tych 
skromnych zasobach, a wszystkie pozostałe ob- 
chodziły się własnymi możliwościamL Jest to 
właśnie prawdziwy rynek. Przedsiębiorstwo samo 
może znaleźć sposoby, jak to uczynić. Czy mo­
żemy stawiać kwestię zatrzymania tego lub inne- 
go przedsiębiorstwa, jeżeli samo znajdzie partne­
rów w innych republikach, samo poszuka sposo­
bów dostaw. Takie działanie tylko poprzez żąda­
nie zatrzymania przedsiębiorstwa, a nie poprzez 
jrateirt zasobów według specjalnego reżimu oz­
naczałoby, że popieramy samo bezrobocie. To nie 
jest funkcja rządu —  wzywać do strajków, za­
trzymywać przedsiębiorstwa.

0  O ropie naftowej. Zaproponowaliśmy Zwią­
zkowi Radzieckiemu nabywanie jego ropy nafto­
wej za dewizy. Przetwarzalibyśmy ją, część pro­
dukcji sprzedawalibyśmy na eksport, co pokrywa­
łoby wydatki dewizowe, pozwalałoby zaopatry­
wać siebie w produkty naftowe Na to pytanie nikt 
nie odpowiada. Dowiedzieliśmy się, że decyzji nie 
będzie wmim nie zostanie zdjęta blokada. Istnieją 
również tonę możliwości, gdzie jesteśmy wkom­
ponowani jako strona przetwarzająca i konsump­
cyjna. Partnerzy zagraniczni wykazują zaintereso­
wanie, ale nie śpieszą. W  tych tygodniach kon­
takty rozwijają się nadal, ale decyzji i  dzlała- 
nia jeszcze nie mamy, to sprawa nierychła. Pręd-

Z INFORMACJI WICEPREMIERA REPUBLIKI 
LITEWSKIEJ, PRZEWODNICZĄCEGO

RZĄDOWEJ KOMISJI DS. UREGULOWANIA 
SYTUACJI GOSPODARCZEJ 
ALGIRDASA BRAZAUSKASA

0  34 dni blokady znacznie zmieniły sytuację 
w  życiu gospodarczym Republiki. W  ciągu tych 
dni nie otrzymaliśmy ani grama produktów nafto­
wych. Zapasy, jakie mieliśmy na początku blo­
kady, rządowi i komisji udało się wykorzystać 
racjonalnie.

0  Jedną z dziedzin, gdzie pracowaliśmy naj­
więcej — to ustanowienie poziomu (bezpośred­
nich) kontaktów z poszczególnymi rejonami lub 
republikami Związku Radzieckiego. Jest to jedy­
ne wyjście w  chwili, gdy koleją do Litwy nie 
njyfrhnriri ponad 30 pozycji podstawowy d i ro­
dzajów surowca l Innych towarów.

Sporządzono umowę w  sprawie dostaw na w y ­
mianę potrzebnych towarów z  Białorusi, z  niektó­
rych obwodów Federacji Rosyjskiej, innych re­
publik obwodu lwowskiego.

0  Wprowadza się jak najortrzejszy reżim zu­
życia benzyny. Pozostawia się ją tylko dla służb 
pogotowia ratunkowego, milicji, straży pożarnej, 
łotra**, usług rytualnych, do przewożenia surow­
ca rolniczego 1 artykułów spożywczych. Pewną 
ilość przydzieli się komunikacji publicznej. 
Skomplikuje się przewóz pasażerów w miastach i 
miedzy miastami. Według danych ministra ko- 
muSkacji P™cę utraci blisko 23 tysiące kiero­
wców przedsiębiorstw transportowych. Za wymu­
szoną absencję co miesiąc trzeba będzie hn wy­
płacać ponad 2 miliony rubli. Nie mówiąc o tym, 
że jpwnw nie rozwiązano kwestii. Jak zaopatry­
wać w benzynę transport publiczny w  czerwcu, 
najbardziej nas niepokoi rolnictwo, które co 
miesiąc dla całej produkcji potrzebuje blisko 19 
ty*, ton benzyny 1 około 40 ty*, ton oleju napę-

ko można tylko kupić pewną ilość za dewizy. To 
znaczy tytułem kredytu. Ale czy możemy brać 
kredyty dewizowe na to, aby przetrwać, aby fun­
kcjonowała gospodarka, aby otrzymywać produk­
cję, sprzedawaną za ruble? Gdzie tu ekonomika? 
Kredyty są możliwe dla projektów, które dają 
rozwiązania technologiczne, aby zarobić dewizy 
na pokrycie kredytów i mieć nadwyżki na inne, 
przede wszystkim socjalne potrzeby. Jeżeli bę­
dziemy mówili o  pomocy, to porozumieliśmy się 
w Stanach Zjednoczonych w  sprawie 80 tys. ton 
ropy naftowej. Przekazano mi informację, jakie 
są decyzje co do możliwości przybycia statków do 
Kłajpedy. Zrozumiałe, że będą miały przeszko­
dy. Żaden handlowiec bez wyjaśnienia możliwo­
ści przewozu nie podejmie się transakcjL Trzeba 
myśleć o skutkach ekonomicznych.

0  Jak świat dziś gotowy Jest pomagać i po­
maga. W  większej części są to sprawy humanitar­
ne. Z entuzjazmem mówi się o dostawach le­
karstw, niektórych artykułów żywnościowych, ale 
na pomoc, która utrzymywałaby zaopatrzenie, aby
funkcjonowała gospodarka nie ma co Uczyć. Mo­
że być mowa o  .kredytach, o transakcjach, ale do 
tego trzeba przebić mur, pokonać izolację w  kie­
runku Zachodu —  ciągle mówiłam o  tym na Za­
chodzie. Świat wie. czym jest blokada gospodar­
cza, czym ona grozi, o co zabiegamy od świata, 
poczynając od uznania i kończąc na przerwaniu 
granicy i  wyjściu na bezpośrednie więzi. Toteż zu­
pełnie niesłusznie jest mówić, że sami między so­
bą tu mówimy. Aby świat się rzucił z istotną 
pomocą, musi być prawdziwie dramatyczna 'sy­
tuacja. Nie zaistnieje ona przez dramatyzowa­
nie, powinna ona pojawić się sama jako wynik 
blokady, której nie możemy przezwyciężyć wła­
snymi Wtedy w  takiej sytuacji można ok­
reślić Litwę jako strefę klęski. Nie możemy je ­
szcze powiedzieć, że tak wyglądamy w oczach 
świata. Możemy bardziej liczyć na pomoc huma­
nitarną, a nie na utrzymanie funkcjonowania' go­
spodarki.

dowego. Tymczasem w  pierwszych dniach czer­
wca będziemy mieli odpowiednio po 3̂ > tys. ton 
tych rodzajów paliwa.

0  W idu interesują stosunki rządu republiki z 
46 tak zwanymi związkowymi przedsiębiorstwa­
mi przemysłowymi, które mają odrębny reżim 
zaopatrzenia. Rząd kategorycznie zażądał, aby sa­
me się zaopatrywały w zasoby energetyczne.

O  Zaopatrzenie ludności w towary w  miastach 
1 na wsi znacznie się pogorszyła Artykułów spo­
żywczych wystarczy na czerwiec, i na później. 
Nieco gorzej jest z cukrem — widocznie wypad­
nie przydzielić po 0,5 kg na osobę miesięcznie do 
nowych plonów. Nie udaje się na razie otrzymać 
oleju. Kilkakrotnie omawiano kwestię dostaw 
przetworów mięsno - mleczarskich Związkowi 
Radzieckiemu, przeważnie Moskwie 1 Leningrado­
wi, z którymi próbujemy nawiązać dobre stosun­
ki, Nasza komisja doszła do wniosku, że zreduko­
waną o  10 proc. normę dostaw do ZSRR możemy 
zachować do końca tego miesiąca, natomiast w 
czerwcu sprawę trzeba rozstrzygać od nowa, za­
leżnie od tego, jak mięso i mleko zostaną zre­
kompensowane zbożem.

0  Nasuwa się kwestia dotycząca również bu­
downictwa. Jeżeli zostanie podjęta decyzja ogra­
niczenia dostaw pary technologicznej, to od koń­
ca tego tygodnia zatrzymają się przedsiębiorstwa 
konstrukcji żelbetowych z wyjątkiem tych, 
których kotłownie opalane są gazem. Jednocześnie 
chcę poinformować, że w tym roku zapewne nie 
otrzymamy około 8 tysięcy samochodów osobo­
wych dla ludności.

0  Krótko o  sytuacji finansowej. W  warunkach 
blokady gospodarczej Litwa codziennie traci śred­
nio 2,7 min rubli wpływów do budżetu. Prócz 
tego w  ciągu czterech ostatnich miesięcy ludnoś- 

j d  wypłacono o 342 min rubli więcej, niż otrzy­
mano wpływów w kasach bankowych. To znacz- 

| nie pogłębia proces inflacji.
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W  ciągu ostatnich dwóch dni 
gospodarka Litwy funkcjonowała 
manewrując resztkami posiada­
nych zasobów paliwowo - ener­
getycznych. Celem zapewnienia 
normalnej pracy transportu pier­
wszej potrzeby państwowa ko­
misja regulowania sytuacji gos­
podarczej wprowadza z  dniem 
24 maja nowe ograniczenia na 
paliwo samochodowe, o których 
zakomunikowano w prasie.

Rozwijając bezpośrednie więzi 
Ministerstwo Zasobów Materiało­
wych Litwy zawarło dwustronną 
umowę z  Państwowym Komite­
tem Zaopatrzenia Białoruskiej 
SRR. Stwarza to możliwości kon­
tynuowania na wzajemnie korzy­
stnej podstawie pracy podstawo­
wych gałęzi przemysłowych.

Trwają nadal rozpoczęte prace 
w  celu uruchomienia drugiego 
bloku Ignalińskiej E A  Po podję­
ciu decyzji, by nie zaopatrywać 
w  paliwo zakładów o podporząd­
kowaniu związkowym, niektóre z 
nich zaczęły dostarczać mazut e- 
lektrowniom Litwy. Tym przed­
siębiorstwom dostarczy się tyle 
prądu, ile dostarczą one paliw.

Z dalekopisu 

EL T A

KONFERENCJA PRASO W A 

W  RADZIE NAJW YŻSZEJ

Wieczorem 22 maja w  Ra­
dzie Najwyższej Republiki Li­
tewskiej odbyła się konferen­
cja prasowa. Z  dzi enn ikarzatni 
ygprihitirańskimi i  zagraniczny­
mi spotkali się przewodniczący 
Rady Najwyższej WytaiHas 
Landsbergis, zastępca przewod­
niczącego Bronislowas Kuzmic- 
kas, pomocnik przewodniczą­
cego na sesji Aleksandra* Abi-

Wytautas Landsbergis poin­
formował dziennikarzy o kwe­
stiach, które omawiano w par­
lamencie, o  działalności Rady 
Najwyższej i rządu Republiki 
Litewskiej na obecnym etapie. 
Stwierdził on, że ZSRR realizu­
je  taktykę ,,powolnego dławię- 
niau, pragnąc zjadać Litwie naj­
większy cios, tj. wywołać roz­
ruchy społeczne i  zmusić Litwę 
<k> kapitulacji. Społeczeństwo 
powinno przygotować się do 
cigTflrtrh prób. Dziś Litwa jest 
niczym oblężona twierdza. Roz­
legają się groźby, że nie będzie­
my mogli korzystać z portu 
kłajpedzkiego.

W  ten sposób, będziemy żyli 
hiednie, ale z głodu ni* umrze­
my. Teraz najważniejsze — to 
wytrwałość i  wola.. To nasza 
największa broń, powiedział 
przewodniczący Rady Najwyż­
szej.

W IZ Y T A  U K A R D YN A ŁA

KOWNO 22 maja premier 
Republiki Litewskiej Kazimie­
ra Prunskiene odwiedziła kar­
dynała Wincentasa Sladkewi- 
człusa. W  rezydencji przewod­
niczącego konferencji episkopal- 
nej Litewskiego Kościoła (Kato­
lickiego odbyła się rozmowa 
na temat sytuacji w republice. 
Poruszono najbardziej aktualne 
ragaAiienia w  życiu narodu i 
irrłfeptriła. Premier poinformowa­
ła Jego Eminencję W. Sladke- 
wicziusa o odbytych niedawno 
spotkaniach z przewódcami Ka­
nady, USA, WIk. Brytanii, Fran- 
ęjł, RFN, o  rozmowach na Kre­
mlu, o  planach rządu celem 
przezwyciężenia blokady, roz­
poczęcia dialogu z ZSRR.

Kardynał W. Sladkewięzius 
życzył naszym deputowanym i 
czrtonkOm rządu dalekowzroez- 
noścł, wytrzymałości i Jednomyśl­
ności na drodze ku utrwaleniu 
niezawisłości Litwy.

Premierowi towarzyszył mi­
nister spraw zagranicznych Al- 
girdas Saudargas.



Co odpowie Rada Najwyższa ZSRR?
Spore ożywienie w  dosyć nud. 

nych posiedzeniach trzeciej sesji 
Rady Najwyższą) ZSRR spowo* 
dawała w poniedziałek grupa 
byłych członków Rady Najwyż­
szej ZSRR i deputowanych lu­
dowych ZSRR * rantfenia LKwy, 
która zjawiła się na sali. Na 
Kremlu zasiadała Rada Narodo. 
woScl, Dluso I droblragowo
omawiała ona projekt uBawy o 
obywatelsfwie ZSRR i tr a ł* ta l«-  

. nin do laklejś Jesacze do iyć  i » -  
gmatftpnaj u «a w y . J o t  na po- 
eząltoi poJlKbanfa o  etos pop- 
roaił akademik Eduarda* WH- 
kas.

Wszedł na trybunę około go­
dziny ld i odczyta! oświadcze­
nie w sprawie sankcji gc*podar. 
czyoh przeciwko Litwie. Między 
innymi głosi ono:

,£toąd Litwy polecił przedsię­
biorstwom notować wszystkie 
swe straty spowodowane bloka­
dą. Według wstępnych danych, 
nie wytworzono produkcji na 
stanę ponad ćwierć miliarda 
rubli. Następnie straty będą się 
wzmagały, Jak lawina.

Chociaż Litwa przed blokadą 
wykonywała wszystkie piany 
dostaw do funduszów związko­
wych i na zasadach beapożred-

nlch więzi, to Jednak od czasu 
blokady te dostawy przymuso­
wo są redukowane z  wyjątkiem 
artykułów nrięsno-mleezaiskldi. 
Z powodu nleelastycsmoAd gos­
podarki narodowej ZSRR straty, 
spowodowane nieotrzymaniem 
tej produkcji dla ZSRR motaa 
będzie szacować na kilka mfflai, 
dów rubli.

Od chwili proklamowania od­
rodzenia swej niepodległości Li­
twa wielokrotnie proponowała 
rządowi ZSRR podjęcie rozmów 
w  sprawie uregulowania wszel­
kich problemów gospodarczych 
1 politycznych ofez wyrażała 
gotowość poszanowania inte­
resów ZSRR, Jego obywateli na 
Litwie. Ale rząd ZSRR odmówił 
rokowań, zamiast tego zastoso­
wał przeróżne naciski, wreszcie 
blokadę gospodarczą. Te dzia­
łania są nie tylko amoralne, a- 
le też bezprawne: są sprzeczne 
nie tylko z zasadami prawa 
międzynarodowego, ale narusza­
ją uchwały Rady Najwyższej 
ZSRR o planie na 1990 rok w 
zakresie dostaw scentrałtaowa- 
nych 1 zatwierdzone ustawodaw­
czo przepisy o  niedopusKzalnoś. 
ci wszelkiego rodzaju blokad. 
W  myśl ustawy o zasadach 
stosunków gospodarczych mię-

| dzy Związkiem SRR, repubUka-L 
mi zwljpkc/wyml 1 autonomicz­
nymi straty, wyrządzane rtptl). 
Dce uchwałą rzędu ZSRR, mu­
szę być Jej rekompensowane z  
budżetu zwięafcowsgo.

Prosimy Radę Najwyższą, aby 
ocenlfa prawomocność działań 
rajdu związkowego i uniemożH. 
wiła dalsze rujnowanie gospodar­
ki Litwy, wyrządzające Istotne 
straty również gospodarce na­
rodowej ZSRR1'.

Co na to odpowie Rade NaJ- 
wyższa ZSRR? Wszak oświad­
czenie jest oficjalne, zostało od. 
czytane i wręczone na sali, 
gdzie uchwalane są wszystkie 
uslatwy ZSRR.

Naturalnie, deputowani dziś 
nie mieli czasu, aby dyskutować 
nad tym oświadczeniem. Zapew­
ne do blokady Litwy powrócą 
we czwartek, gdy premier N. 
Ryżfcow wygłosi referat o sytu­
acji gospodarczej 1 zaproponuje 
koncepcję przejścia do ekono: 
miki rynkowej, a także w  pią­
tek, gdy rozpocznie się omawia* 
nie referatu.

B. BUCZELES, 
kor. spec ELTA

Moskwa,
22 maja 1990 r.

PKZ w warunkach blokady
Przed kilkoma laty przyszło 

z pomocą polskie Przedsię­
biorstwo Konserwacji Zabyt­
ków (PKZ). Ich wkład do rewa­
loryzacji Starówki jest widoczny, 
a wszystkie prace zarówno 
mieszkańcy, jak i ^pecjaliśd o* 
cenią ją na bardzo dobrze.

Aktualnie PKZ pracuje na 
kffleu obiektach: to kościół św. 
Katarzyny, Muzeum Teatrów 
(dawna własność Radziwiłłów), 
restauruje się pefac Paca pizy 
u l Świętojańskiej, kamiennlcę 
aa Wileńskiej, prowadzi się tak­
że szereg prac pczy uL Wrób* 
lewskiego,

  Jakie madę trudności w
związki % coraz to bardzie) od­
czuwalną blokadą? —  zapytałam 
pełnomocnika PKZ Jerzego JA* 
RZĘBOWSKIEGO.
—  Ody podpisaliśmy umowę 

na prace w  W io le  (a podpisy­
waliśmy ją wówczas właśnie *  
Moskwą), obiecywano nam ab­
solutne zapewnienie dobrych 
warunków. Przestojów ani 
przerw wprawdzie jeszcze nie 
sumy, ale wiele spraw przecią­
ga się w  czasie. Przede wszys­
tkim y jpśn l* odczuwamy niedo­

bór paliwa. Z  tej właśnie przy­
czyny na obiekcie przy ul. 
Wróblewskiego 3 już od 2 ty. 
godni nie wywozi się ziemi z  
wykopów. Z powodu braku ole­
ju napędowego musieliśmy u- 
nienibhomić koparkę, z której 
pomocą • dokonywano rozbiór 
kl zbędnych murów.

Ostatnio z powodu zakłóceń 
bankowych na Unii Moskwa—W i­
lno zabrakło nam pieniędzy na 
wypłatę poborów dla załogi* 
Musieliśmy zaciągnąć pożyczkę 
w Rydze.

W ie le  utrudnień sprawia rów­
nież zamknięcie przejścia grani­
cznego w  LeaUjal, a przecież 
musimy Jeździć do Polski nie 
tylko w sprawach prywatnych. 
Droga przez Brześć wydłuża się 
nam o dobrych 600 kilometrów. 
A  więc,, dodatkowa Strata czasu, 
paliwa i  wreszcie nerwów.

—  N a  Żadną z  tych spraw, 
które Pan tu wymienił, władze 
republiki praktycznie nie mają 
wpływu.

—  Owszem, wpływu nie ma* 
ją, jednak wiele zależy od umie. 
jętnośd organizacji pracy. I tu 
właśnie chciałbym podkreślić, 
i i  sytuacja na dziś mogłaby być

znacznie gorsza. To tylko dzię­
ki prężnym działań ora Zarządu 
Rewaloryzacji Starego Miasta 
w  Wilnie, a także osobistym 
staraniom dyrektora zarządu 
Petrasa Lepeszkl nie mamy prze. 
stojów na naszej budowie.

Jednak jest pewna sprawa, 
która nam utrudnia codzienne 
życie I wymaga lepszego dop­
racowania. Chodzi o  to* że nie 
wszystkie sklepy w  Wilne ho­
norują nasze dokumenty 1 nie 
chcą sprzedawać pracownikom 
PKZ podstawowych artykułów. 
Owszem, mamy własny sklep, 
gdzie możemy kupić masło, 
kiełbasę i inne artykuły spożyw­
cze, ale przecież czasem trzeba 
kupić jakąś skarpetkę, koszulę 
łtp. W  zasadzie oficjalnie 
wszystko jest w  porządku, bo­
wiem Komitet Wykonawczy 
Wilna wydał specjalną uchwałę, 
na której zasadzie powinni nas 
traktować na równi z  mieszkań* 
™mi republiki. Niestety, prakty­
ka wskazuje, że nie dotarła ona 
jeszcze do wszystkich placówek 
handlowych. A  szkoda.

Julłtta TRYK, 
kor. „Kuriera Wileńskiego"

B e z ro b o tn i w k o łc h o z ie ?
—  T A  —  odpowiada prze­

wodniczący kołchozu „Karko- 
tys3k.es" w  rejonie świędańskim 
Stanisław Nowosławski. —  Cho­
ciaż rolnikowi wystarcza pracy 
na cały rok, zmuszeni jesteśmy 
tiArioin* urlopów kierowcom z 
powodu dotkliwego braku ben­
zyny. Z  18 samochodów stoi 12.

„Kwestie transportu szczegól­
nie niepokoją rejonową komi­
sję antybłokadową z  kierowni­
kiem Broniusem Steckasem. N e 

posiedzeniu złożył 
sprawozdanie inżynier naczelny 
b tea  samochodowego Wasyl 
Nfldtin, zastępujący kierownika. 
Jak zakomunikował on, prawie 
o  połowę zmniejszyły się pne- 
wozy pasażerów między Swtę- 
danami i Nowymi SwiędanamL 
Podobnie jest z  Podbrodziem. Nie 
obeszło się także bez manka- 
menftów. Przy zmianie tras w  
poszczególnych punktach rejo­
nów np. w  ogóle przestały kur­
sować autobusy: do koftchoan

trLiaudies Draugyste" można by­
ło dotrzeć tylko pieszo. Po zasad, 
niczym omówieniu sytuacji 
powstała możliwość uruchomienia 
dwóch autobusów.

—  Blokada codziennie przyno­
si nam straty wartości 5 ty . 
sięcy rubli —  oświadczył on. —  
Trasy autobusów zmniejszyły 
się w  przybliżeniu o 2  tysiące 
km. Jest rzeczą naturalną, że au­
tobusy są przepełnione. Ludzie 
marnują wiele czasu, aby dotrzeć 

do najbliższego sklepu. Z  168 kie. 
uowców już w  pierwszych dniach 
blokady trzeba było udzielić u r 
lopu 46 osobom. Faktycznie 
pracę prowadzi się w  połowie 
motittwośd. Zmniejsza się Iksba 
obsługiwanych klientów. W ozi­
my tylko towary dla sklepów i  
częściowo cegły z  kombinatu ma­
teriałów budowlanych.

Na posiedzeniu komisji zgłoszo­
no propozycję, aby samochody  
wyjeżdżające poza granice rejo­
nów tam pobierały benzynę.

Na Fundusz Blokady
Wileński Polski Zespół Teatra­

lny przy Klubie Pracowników 
Medycyny (Wileńskie Teatralne 
Studio Młodzieży — członek 
Zrzeszenia Wolnych Teatrów lit .  
w y przy Związku Teatralnym l i .  
twy) wraz z innymi zespołami 
teatralnymi Republiki włączył się 
także do akcji na rzecz wzbo­

gacenia Funduszu Blokady. Jut. 
ro, 25 maja br. o godzinie 19.30 
na scenie swojej stałej siedziby 
(Klub Pracowników Medycyny 
przy Ministerstwie Zdrowia —  
aL Giedymina) zespół prezentuje 
swój „spektakl blokadowy" ^No­
we piękne czasy" Jerzego Jeslo-

Lada dzień rozpoczną się sia­
nokosy. Na wsi będzie się od* 
czuwać brak czasu. A  co s  to­
warami na talony, które modna 
zrealizować tylko w  ośrodku re­
jonowym?

—  Trzeba ąprowadzać towary 
na miejsce, do wsi —  propono­
wali kierownicy gospodarstw o . 
becni na posiedzeniu. —  A  my 
pomożemy transportem pracow­
nikom łmmBii,

Jednomyślnie przyjęto tę 
propozycję.

Zarządzający rejonu Bronius 
Steckas oświadczył:

—  W  kryzysowych sytuacjach 
zawsze rozchodzą się ródne po­
głoski. Są też przypadki spe­
kulowania na trudnościach. Dla­
tego postanowiUSmy wzmóc 
kontrolę zużycia paliw, pociągać 
do odpowiedzialrtnńci kierowni­
ków za niezaradność, powolność 
w  wykonaniu wspólnie podję­
tych decyzjL

Nikołaj NIEZAMOW,
kor. „Kuriera Wileńskiego"

newskiego w  reżyserii I i l i j i  Kiej- 
zik.

Niewątpliwie ta szlachetna a- 
kcja będzie miała odpowiedni rei 
zonans wśród widzów, zakłada 
ona bowiem nie tylko ich sym­
patię do tej sceny, ale też udział 
we wspólnym wkładzie na rzecz 
umocnienia bazy gospodarczej 
naszej RepuhlikL

mi. w l

P i a r w w o  k r o k i  h a n d l u  ł . Y 1

Vaiva“ — sklep
SUJo się. Pierwsze Jaskółki 

rynkowej ekonomiki o a lM s .  
ty. Po komercyjnych, czyli po- 
I dwój nych cenach na alkohol, ot­
warto przedwczoraj w Wilnie 
przy alei Giedymina 44 w afcUr 
ple ,,Va|ra'' dużą placówkę ko- 

i inercyjną z tsow, towarami kk- 
susu. Inaczej mówiąc nie pier­
wszej potrzeby. Co prawiła, ce­
ny na wszystkie towary są już 
tam nie podwójne, lecz... ra­
chujcie sami. Cena damskiego 
dezodorantu francuskiego Iw 
„Vaivie* są w  sprzedaży tylko 
I wyłącznie artykuły pochodze­
nia zagranicznego), który do­
tychczas w  „normalnym' Sklepie 
kosztował 10 rubli, wynosi obep- 
nie 50 rb. Szminkę za 2 cb. 50 
kop. kosztuje tu 10 rb, a 45- 
rublowe perfumy francuskie 
.Christian Dior4* cenią się 100 
rb. Puder prasowany z zapasem 
—  30 rt>,, natomiast w kranie, 
czyli fluid 20 tb„ t u t  do ■«> oo « v
rzęs —  15 rb. Oczywiście są to sandały np. 100 n*ft
wyłącznie francuskie koamety- ładne dla a ^ H i
ki. Mydło ^Pakuoliwe" —  2 rb. cerie po 10 i  90 A .  3 
(normalnie 75 kop.). reckie kożuchy ĵ *, _ ^

Co jeszcze? Byty w  sprzedaży cy ruHit Dla pań pmm
japońskie odkurzacze „Lets gon w « btazko-sufofą
Clean" firmy „Sanyo" w  cenie ne koralikami I cdskiiiil
1-500 ito. Odkurzacze jak odku- nie po 1100 i 1300 j||

l ib tn tM  defcym
r * T  1< *  w a l* .

t t »  a M a ić g S S K M

Komplety obiadowe f
we Txrm*
na", z  potysklam i
na 12 oaćfe w  eaale
1.700 H>. znAafy
pWrwssej połowie
«• Ropitaa l a S
v ideo po 80 n M  tą
taśma niagnetoConow^|B^^H
za kasatą, Natomiast i g E U
wsno M a c
^Champion'’ po l i T e S  
Za 100 ruhk — mm | 2 H  
urządzania do 
nic z  trzema 
ciekawe byty katakl 
do t a w a  katan  
to . bez wtaHUym pa u  
1 m kw. Otawta, 
żo było *ezaaawąn»

I  od 120 do 250 h H

■ %

Sfinalizowanie olimpiady 
fizycznej „Junior -90“

20 maja br. w  W1P odbyła 
się tura końcowa olimpiady 
fizycznej „Junlor-90" zorgani­
zowanej przez Stowarzyszenie 
Naukowców-ttolaków Litwy * 
udziałem „Kuriera Wileńskie­
go " i  „Naszej Gazety"

Przybyli na nią uczniowie 
szkół polskich n « Litwie, któ­
rzy się dobrze wykazali w  trzech 
turach zaocznych opublikowa­
nych w  „Kurierze Wileńskim"  
oraz nauczyciele tych uczniów. 
W  turze końcowej największą 
ilość punktów (jednakową) ze­
brali A uczniowie. W  tej sytua­
cji wyższą lokatę końcową 
przyznano tym, którzy tjzyrica- 
11 więcej punktów w  turach 
zaocznych.

A  oto lista zwycięzców:
I. Anna KAKPICZ, Wileńska 

Szk. Sr. nr. 29, 9 a U.
IL Beata ZDANOWICZ, W i­

leńska Szk. im. W L Syrokomli, 
9a kl.

m. Ryszard MARKIEWICZ, 
Wileńska Sdc. im. W L Syro­
komli, 9 a kl.

IV . Jan SOKOŁOWSKI, Ros- 
tyniańska Szk. Dziewięciolet­
nia, 9 kl.

V. Wiesław SIROJC, Wileńs­
ka Szk. im. W L  Syrokomli, 9 b  
U.

Zdobywcom I  —  m  miejsc 
nagrody ufundowała „Nasza

Gazeta" (kalkulatory | | K H
czne). Nejmłodssy
olknąHady ssśs ioU m W u ^H  
leńskiej Szk. Sr. tu 9 H B  
Briltag Jako zwycfcęK* a e ^ 8 | 
tur olimpiady otrzymał ad 
rzyszoia Naukowców j  
liczną koszulkę b Is In I 
Iklera olimpiady. Zwym/m 
otrzymali równiat 
honorowe.

Jan SOKOŁOWSKI 
Wiesław SIROJC ‘ M l f l  
bywcami nagród naoM |9 
„Kuriera Wileńskiego*. H  
tka zwycięzców otntysie M H  
nagrody książkowe,

Nagrody oraz 
ną wręczone w redakcJL O 
nie poinformujemy d o< s i| ji 

23 uczestników 
czeka podana wskaefi t i j j f l  
wyjazd do harcesakiaj  ftng 
w  Polsce. Opieki sad | 
podjęły się S n k n il  B  9  
Anzełika Jeleńska acaz I 
Gadka. Wszystkim 
com serdecznie gratak^H^ 
Stowarzyszeniu 
Polaków, zwtaszcza p. 9  T< 
szow i Łazowddenss, Ad 
sowi Jankwiakasawl, Ja 
S lro jdow i. W ojciechowi ! 
kiewiczowi oraz Sosad 
Brazisowi —  śBcznte S k H H

Towarzystwo „Biały Ptak*
—  Chcąc w  miarę możliwoś­

c i wnieść wkład w  umocnienie 
przyjaźni narodów polskiego i  
ukraińskiego, w  proces obopól­
nego wzbogacenia bratnich kul­
tur, które z  różnych powodów 
dotyduzas nie miały dostępu do 
szerszego czytelnika lub widza, 
zakładamy Towarzystwo Przy­
jaźni „K a ły  PUfc" —  czytamy 
m. In. w  ułożeniach ogólnych 
3tatUtu tej organizacji. Organi­
zacja ta niedawno powstała na 
Ukrainie i  w  Polsce z  inicjaty­
w y  inteligencji twórczej obu 
krajów.

Nowe towarzystwo' podejmie 
cały szereg inicjatyw —  szero­
kie nawiązanie kontaktów twór­
czych I  ktituralnych ze społe­
czeństwami różnydi kmjów, *a- 
1 ożeni e w^ólnego wydawnictwa 
prywatnego nBiały Ptak*, wy­
dawanie czasopisma regional­
nego w  językach polskim 
i  nirramsirim Towarzystwo 
będzie zajtnowaki się propago­
waniem dorobku kulturalnego o* 
bu narodów w  prasie, radiu 1 
telewizji, wydawaniem książek 
z zakresu literatury pięknej jg 
sJtuki, przewodników, podrę­
czników dla szkół pohkirh i uk- 
raińskich, różnego rockajn In* 
fommtordw, Btpratury refigi|- 
nej dla wiernych różnych wysr

nań (katolickiego, 
nego, grecko - katnllrkltgp|:f(j|| 
bametańskiegt^, 
wydań periodycznych •  
terze reUg^nyss.

Gdonkaoi nowo 
towarzystwa mogę być dW l B  
le ZSRR, Ukzmńdctaf S A  
czypospołitej I |
krajów —  pisane, ż n o i  
naukowcy, znawcy teskm ‘  
ki, pracownicy n t a  i  ■  
filmowcy iłd.

Na pierwszym 
Towarzystwa P ii jJnW 
Ptak” , którego siwtifta g g  
na mieści się w  D J c e l^ ^ H  
niono 60-osubowy afcty* M B  
rano am ąd orginlmf#, 
cego nurfl 8 BM H
sce I  na Ukrainie pisań* • f l i  
e s ,  p d f lc j ld ,  i w g  H  
plastycy. Ze strony H  
wesail w  jego skład n . ^  
ni pisane. F. N k s s ^ W  , 
SrokoiRddL W . J.MgkJgJBMM 
niusz. A. PMe| | 
strony iłis ti^k lrj 1  
nyk, J. S w łd ,  n
wskyj, J. Glul— rfc, 9  
bat3u L. Kopań i  g  H K M  

pnew oda lES Ę ^A^^H  
a y J s s  Przyjaźni J W
wybrani sadd l | a  I  
SrokowdŁi. s



O  senności, granicach
Pto Jeny Hefclewlc* *  Wtoc. * 

k w a  «  a d a t e j n  dQ redakcji 1  l O Z  W c l C f Z C
Błtic stwieulia m. Ił :

*2 rubryki .Huraay" Waszego granicy republiki Utewakiej i 
p lM  dowiadujemy t »  W Białoruski^. Anna Koparko s 
Wilnie praktycznie nie są « y -  BilonNi p ia t  m. to,; Ta drl 
swietiiM patasie Bimy, w  tym i c jB i  graniem między republl- 
) T i r  wMjlni rradimśrtą kami jest administracyjna, ale 
j e «  wyświetlanie IdU w wersji w 1939 r. była patowmn. Dla 

N e  procentuje się tyciu, którzy to panUętają, nie 
k to  węglerriaegow Jto to wspomnienie najlepsze 1 

Mato tek ayhUnyck Ulmów n .  Hlwwehae. Nie wspominsm ta 
t y rtw  lirhaSnłrh W  M n  wszystkick Innych spraw, przy 
są d joko^ jM  kluby Stanowe, których nie aoglo być w eaośoś- 
Dałwl małe trocką to  takiej d. Dziś to tylko Unia graniczna, 
aktywności nie wykazują i t r  ale jeżeli ona stanie się czymś 

In lytatn Pnlagngk rat g>>, więcej, to będzie cięciem po ty. 
tato Uafarinytoa Wileńskiego, wym. Historycznej granicy mię* 
A  mato g w ta  nie Informuje o dzy Litwą i Białorusią nie było 
tym i" nigdy, Jetdl ją  teraz przepro-

Szanowny panie Pankiewiczu! wadxać —  &> błórądyf Są ży- 
Nle wykluczone, i e  o  jednej, a a ł ł̂  U lwy 1 są tyczenia Bla- 
drqpej jn p to e  „Karier W i. tannl_“  
leó^fci" nie napisał. A le  zapew- O  sprawach Litwy, 
mamy. ie  rawve powiadamia, mieniu dążeń jej mieszkańców 

waauejazych in y  rasach napisał również pan J. Turczyn 
organizowanych. hP* przez star- (nie podał swego pełnego imie- 
denft6 w polonistyka wileńskiej ma) z  obwodu chmielnickiego 
lub naszych rodaków uczących na Ukrainie zauważając. ..Cze- 

kmycta. wydziałach tej u- go tylko nie usłyszysz o tej re- 
czy Uciwasytetn. Wszak- publice poczynając od głosów 

to cflliiłilr jakoś nie dychać o aprobaty: „Zuchy, LitwiniI" /I 
pracy Stowazzyszenia kończąc gniewnym: HNie ma na
low Potoków, a gazeta, jak wiar “ HA Stalina".
BBjSa jest odzwierciedleniem 
żyda społeczności potoiej I
jeżeli to zyde jest senne...

Od Walentego Tytorenkl z  
ifitoka otrzymaliśmy list z  oce- JjJJJjy1 
ną pracy dacnoftaizy J Carie* 

Wileńskiego". Dziękujemy.

W  końcu chcę zacytować Ust 
o  potrzebie rozwagi w  działa­
niach. Zatytułowany Jest „Za 
błędy drogo się płaci", a na­
desłał go nauczyciel Józef Zlen* 

rej. wileńskiego.

„Błędy popełniane są najeżę.
List o  podobnej treści nadszedł śdej w  pośpiechu, bez analizy, 
również od Bronisławy Pawiuć, gdy nie widzimy końcowego re* 

irwfcinł ieningradzkiej „Polo- zultatu postępowania. Należy 
i*. Nadesłała njłTT1 także wiersz pamiętać przysłowie lodowe: 
Kdtjfuu. Jest on ładny, szkoda „Siedem razy odmierz, raz odet- 

to długi, aż na trzy strony. Z  nij". Bardzo chcę, aby teraz w  
i « f a i  miiyya nie w y jm y  go czasie przebudowy, popełniano 
(ggjjfckować. Jak najmniej błędów, od któ*

życia a ^ d l  nrfa- r y »  o d ę ip leć  m o tony my, a 
k o , w  Kcpdilice Ł itan ^ e j i  n « M  dzieci-,
innydb republikach, sprawy są. 
siadeiwa narodów dominują w 

Ot, chociażby kwestia

Cóż, list aktualny, na czasie. 

Józef SZOSTAKOWSB3

Nieżyczliwy kierowca
by podobnych osób, cierpiących O i, .

S M IS l  il® 8 §  i  p i
dnia na przystanku nia żwiru, czy kaTirtfrid Chciał waT T ^

cbać na Zlnnunai, próbowałem Zarząd Komunikacji Mieiakiel m . ... przepisach
s r t *  .  rc-wer,*. .JSM ?  (by. Do l<so c Z L  " ,4-
złożony) do autobusu 
inwetit. 2200). rhnrtaą

23 tor  uwrH“  o przewożeniu rowerów
low m . *zw,,. u m o B  , J “  °,°̂ OTTY , _ * * •  * * * "?*■  Wyml^toM M |e_

drzwi, do których się zbliżałem, o orfą. A  w rzeczywistości » ,  ^ h , , -  . .

. " F Ł f w I,oiooym mstanie jest specjalnie przeznatso. w  i« «  i u .  „jiZT, “  . werowca, naturaL-

Z ** * * » ? >  >»« -^dufle 
drewi, do których się zhlizatem. oooin A  w  n ea y w fc to id  lę .

zwraca uwagi, gdy

d e miejskim 1 kolejowym, o rów stdciem najwulgamiejszych był przeDełnkmv ni» tu._
c^ n  powtoien wie^Meć rówdeł pneklaSaw. Natomiast c t S  byl

rnńj podemły je  się praedmiotem szykan p »«i_  sałec. Konflikt X Dewso4cta S e
depomdnego czerstwego chama, miałby miejsca, g ^ b ^ s a ^ w a y

iw ócU  najmniejae) twątf. Jeny PILECKI Pilecki
W  związku Z tym proponuję, Wilno m  poarowiec aa

ŚLADAMI NASZYCH PUBLIKACJI
"   plw» ber naczyń, którego sprze.

daż prowadzi sklep nr 156 UL 4 
(Taudstu 57). Piwo sprzedaje 
» k  tn tylko na rozlew. Jest to 

Publikację pod powyższym ty- Pieni się piwo" wmn«T»«T*fllTi  w  stolicy sklep z  pft-
tułem o  sytuacji wokół sklepu z w  gazecie 0 kwietnia 1990 r. wan» ®l«*cl 4 ę  w  budyń, 
piwem przy uL Tankistu 57 za- sprawdziliśmy zawarte w  niej ^  w k*6ry™ zainstalowane

„SOS! Pieni się piwo**

mieściliśmy w  zestawie „Handel lakty. Nleatety, odpowiadała coc ** •PccJalIle arządzeola.
plus usługi 6 kwietnia br. O rzeczywistości. W  — ■■ .—t-< ..
tym, ie  hamlel piwem zakłóca będzie Aę wlęcei iiw i- on^ toL n d !^  ■< "
S ^ A 1 f0^ ^ ‘  81 <* oU<:nl,,4dom sprzedały pi- sklepach „wstydliwe" kotelkL
domów, niekorzystnie w ^ w a  Wa w sklepie nr ISO fil. 4 przy n h t a ^ t o n S y c i .  l i S  
na renomę ^ e g o  grodŁ SUą. ui. Taoki«n 57. t o ,  wywołuj,
bowiem mieści srę ta i przy Informujemy również, te  I  mletiBńców mla*L j e d n ie
Dworcu Kdejowym, gdzie co- dotyduzu stosowano kary ad- praktyka dowodzi, te od - ___
dziennie przewijają się tysiące mlnlstracyjne wobec osób nie- k . . i .  Sklepów, przenoazenla l i  
ludzi — mieszkańców repl*llkl łrzetwydi. w mnt mlejsće ale zmniejsza

gości stolicy... Sądzimy, te  celowe Jest pola- Uc^u  iJtwoatnr"  t  .n ,^ .
Publikację skierowaliśmy do tormowante nowo obranej W l' lików. Z tą płagą walczyć___

Miejskiego Zarządu Handlu o- leAskleJ Bady Samorządu o wszyscy członkowie społe- 
raz działu spraw wewnętrznych potrzebie przeniesienia sklepu oeistwa. Kwestii nie da stę roz- 
Rfldziec^iego Rejonowego KW. z piwem w  bardzie/ odpowied- jtrzygnąć jedynie ad-
W  odpowiedzi do redakcji pod- nie miejsce". mlnlstracyjnym. W  sprawie
pisanej pizez W . TELYCZENA- Kierownik Miejskiego Zarżą- porządku publicznego nieraz 
SA, kierownika działu spraw du Handlu A . AKSTINAS na- zwracano się do Zarządu Spraw 
wewnętrznych, czytamy: desłał list następującej treści: Wewnętrzny** rejonu radzi et

„Informujemy, te  po pneana- ^nformujsmy, te  kiego
Uzowardu treści publikacji „SOSI kyba u  2" otrzymuje fundusz

P R O B L E M Y  S Ł U Ż B Y  Z D R O W I A . takie plany mogą snuć tylko lu­
dzie niekompetentni. To szpital 
na 300 dziecięcych łóżek. tzn. 
mniej więcej na 150 łóżek dla 

0 dorosłych, a my potrzebujemy 
•  • •  500. Owszem, chętnie by^pny wi­

dzieli, gdyby się tam ulokował
—  Czy brak szpitala ma duży uiemenczyóski «pita| strefowy 

wpływ na stan zdrowotny w  (obecny jest w  ruinie), mogliby 
rejonie, wszak do waszej dyspo- śmy też zrobić tam oćrodek re. 
zycjl są szpitale wileńskie? habilitacyjny dla naszych rekon-

—  Prowadzimy ścisłe badania walescentów, aie nie szpital cen. 
(kiedyś co kwartał, obecnie cp tralny.
miesiąc) dotyczące umieralności • —  Czy znaczy to, że sytuacja 
i różnego rodzaju zachorowań w Jest bez wyjśdat 
rejonie — mówi pani Natalia —  Nie, mamy pewne plany, 

Jedynie umie. które na razie pozostaną tajem- 
porów- nicą... Boimy się zapeszyć. Bar- 

obecnych, iż stan zdrowotny mle. naniu z rokiem ubiegłym dzo nam sprzyja przewodniczą'

Bo gorzej już być nie może.
W  Centralnej Przychodni redanu wileńskiego nie ma ha^su 1 

tłoka, jest po prasta spokój. Nie dziwi więc, że mieszkańcy Sze- 
wMne chcieliby być obsługiwani właśnie tutaj. Do Ministerstwa 
Zdrowia ciągle napływają na ten temat petycje, prośby 1 groźby...

Wlaśoność ta dotarła do redakcji Jako pogłoska, a ponieważ 
■ fcfltey Jeszcze klika spraw dotyczących służby zdrowia w re- 
fanie wileńskim, poproeOłśmy więc o rozmowę lekarza naczelne, 
go rejonu wileńskiego Włdę 2WIRBUENE i  je j zastępcę Natalię 
KECZ2NĘ.

ifirn-rv.i^ Wschodniej. Nidctórey uczestnl* Keczina. — j
a S a i^ ^ T C y  sameTchcie^ ^  kolegium próbowali przekonać ralność niemowląt 

libr n »u ^ . d n n mmTi i . ..... i^li <*®cnych, iż stan zdrowotny mle. ąaniu z rokiem
wi On ly^ in h t, szkańców rejonu wileńskiego za. wzrosła 2 razy i  wynosi obecnie cy Rady Samorządu Rejonu Wi-

 tysięcy łA^nłm-. oie różni się od innych prawie 24 na tysiąc urodzeń. Czę_ leóskiego pan Anicet Brodawski.
m eivczneoo Vętóonów republiki. A le czy ktoś ściowo jest to ritulkiem tego, iż Chyba wspólnym wysiłkiem coś

zainteresował rtę, ile wysiłku wozimy nasze położnice rodzić do wskóramy, bo dłużej tak być po
H  AWirpuene. „^jada nasz personel, by te wska. rejonów solecznickiego, świędań. prostu nie może.

wypao<me po- ^  ^  5y|y gorsze niż u innych? ikiego, szyrwincklego. —  I  Jeszcze Jedno. Chodzi ml
" R l  I * fsr Nasze perypetie ? centralnym — Poza tym —  dodaje pani o polskie napisy w  przychodni,

szpitalem rejonowym zakrawają Zwlrbliene — nasi pacjenci bo- o które upominają się nasi czy 
o k ia fe m u S  h~trL? t S I r r S S  na brutalne z nami igraszki. W  ją &Ś szpitali wileńskich. Wolą telnlcy^
.-L  ’ r r* "  1976 roku obiecano nam lokal »ią Inczyć w strefowym szpitalu — Wówczas, gdy zamawialii-

^ przy ulicy Potockiej, gdzie do- w Szumsku, który jest, praktycz- my napisy, nie było jeszcze ma
tąd mieściła się poradnia (mko- nie rzecz biorąc, ruiną, nie zaś wy o polskich. Za te, które są ■- - . ...... i-, «|u miwn-na się poiooiua duło-

rv» J r r  j T * . ° b* Ur J logiczna... skończyło się na obie- w miejskiej klinice. W  miejskich rosyjskie 1 litewskie —  zapłaci-
m s  luflzte ^godziny tracą do- W  1979 roku, gdy W l- szpitalach odstrasza ich obce śro. liśmy 40 tysięcy rubli Po pro-

g i l f§ £  z MJdsjszyał zakątków, Republikański Szpital dowisko, starzy ludzie przeważnie stu nie stać nas w  obecnej sy-
*y  ,1  iwrijsiadkami, a miejsco- joinkany przenosił się do San- nie znają litewskiego. Poza tym tuacji na zapłacenie Jeszcze 20 
■ t  7  **u«bby k ^ u  mi- tariszkes, mieliśmy otrzymać w chcieliby się leczyć ciągle u tych tysięcy. Na jednym Ze spotkań z
ririjrŁ  wyPIZ®°*“ *®y spadku Jego stary lokal. Odmó- samych, czyli ,^woich“ lekarzy, naszymi pacjentami padła propo.

'JMmaka w kolejce do rejestra- ^ n o .  W  1987 roku zatwierdzo- któny by od początku znali hi- zycja, iż tę sprawę załatwią sa- 
l  lekarza W  no budowy nowego szpi- storię ich choroby. Zresztą i na- ml Polacy. Nie wiem, czy np.

frę  wchodzi także mmtalnaść azosie jyioleddeJ. Budo- ń lekarze ze względu na brak ZPL stać będzie na taki wyda-
M iw isiniuw* wsi —  są oni nie- miano rozpocząć w 1992 ro- praktyki w  szpitalu tracą z cza- tek. Jedno chcemy powiedzieć — I

° Ĉ  zagubieni i zawsze ku ^  w  1907 okazało się, urn kwalifikacje... Najgorsze my się tylko ucieszymy, jeżeli
^  1 miasta spy- ^ j e g j -  nieodpowiednie1', jest to, że szpitale wkrótce przej- ttoś nąm w tej sprawie pomoże.

NBtomu nie odmówimy rtwry projekt zarżnięto, dą na samofinansowanie, będą A  skończyć chciałybyśmy op-
pnasecy w pilnym wypadku, ale or<« Xłaui«c n«m nowe miejsce w zawierały umowy z rejonami i tymlstycznym akcentem. Teraz, 
W ą ten ie  nas ctodatkowo 30 ty- santariszkes. Potrzebny jest no- każdy rejon będzie płacił za Ie- na bazie nowej przychodni 
■ącami ppcjentow byłoby po wy . ^ 1, ^  Sprawa budowy czenie swoich rniesakańców. Kwo- zaczynamy się dźwigać — 
prosu krzywdząc* dla naazyd) odwleka się w nie. ta, którą nam się wydziela rocz- kompletujemy dobry »pxzęt
P*c]eatów. przyznam szczerze, nie na jednego pacjenta, wynosi medyczny, kształcimy własnych,
_ ~  łatali już mówimy o fazy- odnosimy wrażenie, iż Wilno po 28 rubli, zaś niektóre rejony ma- specjalistów, rekonstruujemy 1 o- 
I g *  to paaowto od #tatystykl prostu nie chce pozwolić na bu* ją 80 i 100. Splajtujemy, żaden twieramy nowe “ nbuJlt^J®•. 
P P *  P^bnją udowodnić, że dowe szpitala na terenie miasta, szpital nie zechce zawierać z  bieramy się toż do rekonstrukcji 
■gsn wllańakl pod względes o- stolica, która zabrała rejonowi nami umowy. * 3 *^*“
* * * *  sirowotaej niczym się nie ty le ziemi pod dacze, pod filie  —  Słyszałam caś o  .Niemen, dzieją, że w k r «c e  b idzie  lepiej, 

ó *  lsmych_ wkładów i fabryk która wyko- czytaU*n Dziecięcym Republlkań. bo gorzej już być nie moze.
 .... _t .   1   m  «v<m 6*niiain ftehabllitacYlnvm... — Diiekule za rozmowę... 1 o-1Nie tak dawno odbyto *ię rzystuje siłę roboczą rejonu (25 skim Szpitalu Rehabilitacyjnym.. ■ ■  

ywsiemste krtW^mm MlnMterst- tys. osób), w zamian nie chce — Tak, mówiło się o  utiworze- lucnę.
* *  Zdrowia poówlęcone sytuacji wydzielić skrawka ziemi pod bu- niu na je go  bazte k _r  Kurłera WUeńskleco*
*»*owoiaeJ w  UtwOePołudniowo. dowę aspitaia. KpltaU  rejonu wileńskiego. A le  kor. „Kuriera Wileńskiego

■ Dziękuję sa rozmowę...

Lucyna DO WDO,

Uwzględniając życzenia 1 pro­
pozycje mieszkańców 
my godziny pracy w  sklepie. Od 
2 maja lv. będzie on arynny 
godzinach od P do 16, bez przeć, 
w y  obiadowej. Niedziela — 
dzień wolny. W  przyszłości 
przewidziana jest sprzedaż piwa 
na rozlew tylko w  kloakach**.

Moim zdaniem

Czy aby  
Daseyićius?

W  komunikacie infonnacyj 
nym o posiedzeniu Prezydium 
Rady Najwyższej Republiki l i ­
tewskiej z 9 ma/a te , opubliko­
wanym w „Kurierze Wileńskim1 

2  dni póiniej, wyczytałem m. 
kL, że w  zaświadczeniach oby 
watela Republiki Litewskiej 
nazwiska, imiona i imiona ojców 

posiadaczy będą aapisywać 
zgodnie z zasadami ortografii li­
tewskiej. Co prawda, dahza zda­
nie pociesza, że na życzenie o- 
bywateH narodowości ru^ktew 
sklej obok podstawowego za­
pisu w nawiasach może być 
wpisane nazwisko, imię i imię 
ojca bez dodawania końcówek 
litewskich.

Moim udaniem, jest to akt 
dyskryminujący i nie odzwier 
ciedłający demokratyzacji na­
szego państwa. Czy nie dałoby 
się w zaświadczeniach pisać 
nazwisk nielitewakich na wzór 
francuski przez apostrof, np. 
DaseYićlus, Ivanov'as albo też 
czynić zapisy w dwóch j w  
kach —  litewskim i języku tej 
narodowości, do której należy 
obywatel. To są moje propozy- 

e. A  co na to Inni moi rodacy?

Władysław DASEW1CZ

tS .  W  wypadku opublikowa­
nia tej repliki, honorarium prze. 
i w w  aa prenumeratę „Kutie-

W UeńsklegoM.



„K U R I
E R  W I L E Ń S K I " 24 fliaji 1000 r.

Czy zabrzmi polska melodia?!
d M yd K w  prognoza |m i

minorowa, gdyi fertKWl mwyld 
f e M D  dtWUjCTĄ,
lunldW " rozpoczyna «t*j w na 
[czym grodzi* dziś, a lak Jksnl© 
K tO ł l l^ n  poM tie B fcd lM  SM . 
[poły onutooldc, ety t « t  lodom  
nic zglnaiły do(i)d w  nim atteŁar 

wtaOca c±oda, gdyi a .  
prasentują stę tu BłałonaM, 
Ukraińcy, Orażłnf. Gdyby cfeęt’ 

aię malciU, w jataray zadz­
wonić do wyltlafci 
miasta —  gospodarze 
niej nawet chwili I
miejsce na występ, tym bar. 
dziej, te wl«^cszoić koncettów 
odbędzie itq na podwónadł

Dobro zwycięży nad złem
w  dniach 12— 19 n w j«  **• 

odbyła sh; Q g«tao4w ia tow « 
Pleten\m*a SyWrAAw m  £ » ’ 
na Gólę. M iała ona charakter 
~ c y f l cmy, wybiegaJucy iwo- 
t a  » » i « i a n  poM  granice j p » i -  
atwawe i ponad bariery narodo­
wościowe. Po r « z  p le r w s iy ia * '  
nie jadem aM tnnrano JM ook: 
lurtei represjonowanych n* 
W schodzie, b e i  wzglądu na J a ,  
«dxie obecnie nńesźkają, jakiej 
V n m M d  Byl to latte 
w yraz p am i«d  o tych, c zy )e  
m ogiły  ron ian * «  n »
„ y d , praMUMUach Syberii. 
K a w in n i ,  Koła Podbieguno­
wego i Innych mlejscadr- ma. 
•owych deportacji 1 t«gww .

Znaczenie I powagę 
tości podkreślało mle)*ce icho łi. 
f VxVj: S a iłtaM i™  Maryjne 
na Jasnej W r a  w  O ą « Ą o -  
wie. Ja«ogóirici za»»W “ 5 "™ - 
wy, od wieków stanowi 
mią wartość sakralną, MMorycs- 
ną 1 aityetycma- 

Takie było właśnie tło ° 8 ^ ‘ 
noświatowęj Pielgrzymki SyW- 
rakńw. Ośrodkiem organizacyj- 
nym stal się ^x>łecaiy KomMet 
Budowy Mauzoleum na Jasnej 
Górze, upamiętniającego j n*S- 
oamników Katynia i zesłańców 
Sybiru. Przewodniaącym Ko­
mitetu jęst ks. Bdmund O sak 

Zaproszenia na Litwę do wrię. 
da  udziału w  pielgrzymce prze­
kazano pod kiBcoma adresami: 
do redakcji „Kuriera Wileńskie, 
go”, do Kurii Wileńskiej, do 
Wspólnoty Zesłańców na Litwie 
i  na mój adres, jako prezesa 
Sekcji Polskiej Wileńskiej 
Wspólnoty Zesłańców. Nieste­
ty, ze waqględu na blokadę Lit­
w y  nie udało się w  pełni uefar 
teasrfć zamierzonego ceJu. Po­
nadto władze kościelne nie w y ­
kazały żadnej reakcji l nie zor­
ganizowały pielgrzymki. 
nie wykorzystano małą część 
zaproszeń i do Polski udało się 
tylko dziesięć g n ę  turystycz­
nych. Były to delegacje Wspól­
noty Zesłańców z  W toa, Kowna, 
Sza wel, Kłajpedy 1 In. Tym  nie. 
mniej grupa Polaków i Litwi­
nów z  Litwy była wśród wielo­
tysięcznej rzeszy najlkazriej- 
szą z pielgrzymów spoza kraju, 
zwracała szczególną uwagę 1

wzbudziła szerokie zaintereso­
wanie.

Uroczystości rozpoczęły słę 
12 maja po południu 1 odbywa­
ły  się dokładnie według usta­
lonego programu, z tym, te  nie 
zawsze układano się czasowo, 
gdyi rozmach uroczystości i za­
angażowanie uczestników prze­
kraczało wszelkie oczekiwania 1 
prognozy organizatorów. Naj­
pierw w  Kaplicy Świętego Ob­
razu odbyło Się uroczyste przy­
witanie pielgrzymów. Potem od*.

Ogólnoświatowa 
Pielgrzymka 

Sybiraków 
aa Jasną Górę

była się akademia poetycko-li­
teracka w  AuH Papieskiej Jana 
Pawła II. Akademię zagaił pozę. 
wodniczący komitetu organiza­
cyjnego ks. Bdmuod Osak. Re­
ferat o  dokonaniach 1 planach 
wygłosił prezes Zarządu Główne­
go  Związku Sybiraków senator 
Ryszard Reiff. Podczas akademii 
wystąpili artyści warszawskie­
go teatru „Atenetsn". Zakończył 
ją ks. Edmund Cisak słowami: 
„trzeba było 50 lat, aby Sybira­
cy byli im ani jako ludzie i ja­
ko męczennicy...". Odśpiewano 
„Rotę". Już późnym wieczorem, 
przy świetle lamp i świec, piel­
grzymi, prowadzeni przez pro­
cesję księży, odbyli modły na 
Drocfee Krzyżowej  wokół wa­
łów Klasztoru Jasnogórskiego.

13 maja był kulminacyjnym 
dniem uroczystości. Z  samego 
rana na dziedzińcu klasztoru i  
świątyni gromadzili się pielgrzy. 
mi. W  Kaplicy Cudownego Ob­
razu uformowały się poczty 
sztandarowe grup i  delegacji 
Związku Sybiraków z  całej Pol. 
ski i z  zagranicy. Szczególnie 
wyróżniała się grupa litewska, 
niosąca flagi narodowe. Cała 
procesja skierowała się ku pom­
nikowi-mauzoleum, upamiętnia* . 
jącemu Katyń i zesłańców. Jego 
Eminencja kardynał Henryk 
GuSbinowicz w  asyście przeora 
Jasnogórskiego, wysokiego du­
chowieństwa i działaczy Zwiąż.

ków Sybiraków oraz kombatan­
tów dokonał odsłonięcia i poś­
więcenia pomnika. Następnie, na 
specjalnym pomoście zbudowa­
nym z okazji pobytu 
Jana Pawła H w  Polsce, 
wschodnich wałach klasztoru, 
odprawiano uroczystą Mszę 
świętą.

Zasługuje na uwagę fakt, 
podczas Mszy świętej została od­
czytana Ewangelia także w języ. 
ku litewskim.

Na osobne podkreślenie za­
sługują słowa Jego Eminencji 
kardynała Henryka OuBriao* 
wiata. Już w  pierwszych sło­
wach swojej homilii zwrócił się 
do Litwinów w  Jęz. litewskim, 
mówiąc: Llcftuwa, Tewyne mu­
su... gdzie ja  się urodziłem^ 
To jest cud, że będąc zesłanymi 
do Syberii, Ałtaju, Kazachsta­
nu i innych miejsc męki, głodu 
i poniewierki, jesteście tuCaji.

...Zabierzecie ze sobą z  Jas­
nej Góry: odwagę bycia ludźmi, 
głosić prawdę, jednoczyć się, 
pewność, że każdy naród ma 
prawo do wolności. M y, Wam 
Litwinom, tego żyotymy, my 
modlimy się, abyście byli wolnL 
I będziecie wolni!
*  Msza święta dobiegła końca. 
Jeszcze rozbrzmiały śpiewy w  
wykonaniu przybyłego ze Lwo­
wa chóru polskiego. Pielgrzymi 
ze łzami w oczach, nadzieją w 
sercu powoli rozchodzili się.

Zakończenie uroczystości na­
stąpiło w  Kaplicy Cudownego 
Obrazu. W  mowach 
nych wyrażono podziękowanie 
organizatorom, a także chęć, a- 
by Ogólnoświatowa Pielgrzym­
ka Sybiraków' stała się corocz­
nym, tradycyjnym ich spotka 
niem.

Dodam jeszcze garść osobis­
tych przeżyć. Jegp Eminencja 
kardynał Henryk Gulbinowicz 
udzielił mi audiencji w  refekta­
rzu Katedry Jasnogórskiej 
Miałem możność osobiście zło­
żyć podziękowanie za nadesłaną 
depeszę z  błogosławieństwem 
do wiernych w  WUnł^ na ot­
warcie ł  poświęcenie Krzyża 
Polakom-Zesłańoom 3 maja br. 
W ręczyłem fotografie z  uroczy, 
stości w  Wileńskiej Kalwarii 
egzemplarz „Kuriera Wileńs­
kiego" z  dn. 5 maja br. Kardy­
nał zw iód ł uwagę na to, i 
sam pochodzi z  Wileńszczyzny 
wszystkie  tumcta troski i  sprawy 
nie są mu obce.

Romuald GIECZEWSKI, 
prezes Sekcji Polskiej 
Wileńskiej Wspólnoty 

Zesłańców
P.S. Pragnę podziękować na­

szym kierowcom Tadeuszowi Łun_ 
kiewiczowi i Henrykowi Pieszce 
z  Wileńskiego Instytirtu Elektro- 
grafii, którzy dołożyli maksimum 
wysiłku, aby pielgrzymka wilnian 
przebiegała sprawnie.

N A  ZDJĘCIACH: poświęce­
nia Mauzoleum Męczenników 
Katynia 1 Zesłańców Sybiru do­
konał Jego Eminencja kardynał 
Henryk Guibinowicz; fragment 
Mauzoleum; delegacja X Utwy 
na Jasnej Górze,

Fot. J. Rusakiewicz

Starano Miasta, na 4aaA||) 
naitw  myt m M tik, « x y l  
łym nlatoaan. Zadam ay 
wzięcia udiłahi w  wtocz$rigg| 
ludowych, w  łud&wydb stote 
d a ^ W to y  w  suh 'Sari aj a ^  
te Góry O M y n llw .

Dnś w  Pałac*
Szhafcl —  otwante. 
lalaslan  Impńwty 
w  l * n e l m r m  i

Redaktor 
Zbigniew BAICEWICZ

E K R A N Y
 LIETUWA — aa—27.V — ^Sn.
oranicze" o 11, 13, 16, 17, 19, 21.

MOSKWA — 1 aata — „Awana 
i -  córka maty" — 34  20,
27 .V o 11, 13. 10, 17, 10, 31.
3S.Y o  11, 13, 15, 17, 10.
I 11 aale — „Gra "a  ertary r f  
ca» — 24. 26. 37.V o  10.30.
13.30. 14.30, 18.30. 16U0, 2030. 
23.V  o 10.30. 13.30, 1430,
16.30, 18 JO.

PERGALE _  -Awaria — t&r- 
las rrtfty- o 11, 13. 15. 17, 10, 21, 

YIDEOSALA — l y w ia
lub martwago- o 14. 10, *Kte 
jest ta dziewczyna?" o  18. 30.

W1LNIUS — „Imię U M r  (dla 
dorosłych) o 12, 14.40, 17.30. 30 

WINGIS -  HWigranlŁW* o
10.30, 12.30. 14-30, 10.30. 18 30,
30.30.

V|0tM ALA — „Wielki Bess- 
o  15. 19, „Gra Śmierci* o 17, 31.

LAZDYŃAI — „Awaria — có­
rka męty* — 34—25.Y — o 14,
16, 10, 30. 38, 37.V o  13. 14. 10. 
18, 20. 1

WOlOSAbA — ^Wap«caaana 
problemy” o 15, 17. „ Miedzi teł. 
nlarzan o  19, 31.

TAIKA — 34—37.V — o  1-1.
24—37.V — „Spotkani*- (2 ee-
pte) o  17. 20. 24—27.V o 13. 15.

VIDEC»ALA — „Csctall* o
12.30, 21^0. „Kaloty** o 15.30.
16.30.

AIDAS — ^Spotkania- (2 <M- 
rte) o  17, 20. 20, 27.V  — .♦Ope­
racja tajemniczy futsrał* (dła 
driad) o  15.

DRAUGYSTE — „Fałazyw* 
przysieqa» (2 aerM  o 14, 17, 20.

SPALIS — „Fadorau — 24— 
35.V o 17. 19. 38. 27.V o 16, 17, 
19. 24—27.Y — „Rodzinna # »
toqraf|a» o 31.

AUSZAA — „Prywatny datala* 
tyw, czyli operacja „Kooparacja-
— 25 — 37.Y o  11. 13, 15,
17, 19, 31. 34.Y o  13, 15, 17, 19, 
31. 24.V  — „Trzynasta narzaczaa- 
na księcia" (dla datoci) o 10.30.

PLANETA — „ Prywatny datek, 
tyw, czyli operacja „Kooperacja** 
o 11, 13, 15. 19, 31 (przedłużo­
ny seans). ■ W ostatnim eeanate
— „Pieśni ziemi i m oru " (dok.), 
„Etiudy o Wróblu* o 17.

TEWYME — VID EOS ALA — 
„Cicha złoić** o 12 . 18. „Pragnla- 
nle śmierci® o 14, 18, „Obaz- 
władn łający strach*1 o 30.

TELEWIZJA
CZWARTEK. 34 MAJA 

PROGRAM REPUBLIKAŃSKI 
7.45 — Dzień dobry, 8.10 —

O przebudowie w  gospodarst­
wach. 8.55 — Skupienie. 9.15 — 
W paryskim sakunle książek. 
9.35 — Program (Ba dzieci.
17.45 TY dla uczących atę. li­
czymy się mówić po aogieMm. 
18.05 — Lubię matować, co mó­
wi serce. 18.25 — Wiadomości. 
16.% — Nowości dnia (W jęz. 
ros.). 16.45 — W Utowskfcn To­
warzystwie Prewnflców. 19jOO — 
Godzina polityki. 30.00 —  Prog­
ram o Mureatce konkursów 
międzynarodowych, pianistce M.

deptam

21.00 . / i o r a r n a .  J ia f
Studio p M kt«««a . 23.38 •  | 
fr*m  dla otodriaty. X U » a  
Mrynt. 23^8 — A“—  B aw S  

i oco u to zw i Ą ł*m rf~ '
5-30 — 130 mtooL 72S 

KraatfcówkL 8.08 — S e t i r  1 
J ln M ia  Złtaraów*. III—nr 
rte. 10̂ 38 — Puchar "  
pttea Dotnal jH 
J»anocak-. IL39 —1 
rarmscyjas. I 1 2 Q -
— Pncnar BaaroprH I__
nej. 14̂ 30 — SlaStia 
14.46 — TY mm Ate. S " * *  
ram dla dnea. 1840 
tiam oeM  17.10 -  R to  
17-30 — Czas. 18.00 — BE 
18 I  dla alssay tfc. 18L48 — i 
esja. 1056 — SetiM  
na ZMan4w'. 111 aaatet.
Czas. 30.40 — Opem 
ektego „D risa in
23.00 — BtuMia

II OGOLROZWIAZMHI 
17.30 — Ozaa. 18.00

- DoAiranoefca^
TELEWIZJA POLSKA 

PROGRAM I  i  
10.25 — W Twoićh r^ M  

przed wybm anri. 1030  - 
dEtciel” (3 ) — aarlal kry* 
ang. 17.20 — Program i 
laffaseta. 17.25 -  ZMa 
widzów; „Kwi 
18.15 — Tdai I  

1900
kalały. 19/46 —
DckL 2000 —  B 
— telamosL Wai 
ssyngtoo — samorząd. 1 
Wiadomości. 2 1 0 0

31.10 — „UwkM bM * 
krym. prod. ans. 3ZOO 
Twoich rękach — ;~“~ 
rsanL 30.05 — .
3355 — Sport. 2305 - _
33.50 — Wiadomości Wisi

PIĄTEK , 25 MAJA 
PROGRAM REPUBLIK
7.45 — Dzień dobry. Ł  

Lobie maaiowaC. co mó*l c 
630 -  Z łdstorfl kuNurr.
— Piugiam dla mimlila ty. '
—  Szkic litew ld e j TY. 
WladamoSci. 19.15 —

ra spektaklu 1 
t J. M srln iw i

Kalendarium
*  Czwartek <24.V) Jęst 142 

dniem 1990 roku. Do końca ro­
ku 221 dni.

*  Znak Zodiaku — Bliźnięta 
(22.Y—21 .VI).

*  imieniny: Joanny, Zuzanny, 
Mileny.

*  Wschód Słońca — 5.00, za­
chód — 21.33. .Dłuqość dnia 16 
godz. 33 min.

dów, wiatr północno - zadu 
umiarkowany, temperatura 16— 
18 stópni.

W  ciągu następnych dwóch 
dni temperatura w  nocy 3—8, 
w  dzifcń 15— 19 stopni.

■  22.55 — Władomośc t  ■
I OGÓLNOZWIĄZKOWY :

5J 0  — 120 m k a o L ----
Kreskówka. 7.50 — Do ) 
dla starszych. (L35 —g  1
9.00 P  Człowiek. ZM tta  1 
śwtet. 10.00 — Fbiklar i 
ny Tarianentt. 10.30 — ’H |  
dla dzieci (z lekcją J«*. anMa 
skiego). 11.30 — Gmb. 1438 - 
Shrfhł naw ości TY. 14.4T 
ryka dziś. 15.45 — Ze 
musyld. Romanse A. f  
dśego. 10.40 — Praw 
cłd dla uczniów Idaa i 
17-30 -4. Czas. 18.00 — 
wlosna-90. 30.00 •— C *a

^  Collage. 2045 ■'  , ̂
tuadny. 3055 — .CoT G d M fJ H I 
dyT 2L 45 — To  b j « L  B WEM 

; 22il5 Spojrzenia. 34JB.jr^ 
SuSba nowość# TY.

n oGóLNozwiAZKCRnr

17J0 — Czas. 1800 — SW M  
zjeśddB ckgtt*i>wapy=h liiilu sn s  
HFSRH. Podczas
— Dobranocka. 3L 40 —j g f  
iiSHtizcetws śwlam w daSajaaa 
męśczaSBL ZSRR — ChJŁ  gtH
— Na I  z jeSdzte d e p d S S f iM  
ludowych WSRR.

Wyrazy gtębofcleia 
rw rfa  nauczydek* 
MALEC z M  
Od składają E ! ! 
MoicWklej SdratK W n K * ’ 
ietalej w  rejoałe

X n R H E »
Wileński

A d r e s  r e d a k e jk  
2 3 2 0 1 9 , aa. W i l n o  

aL Kosmonautów 60.

Tełafaasy:

42-59-65*
42-13-81; ogtozart — 

Druk offsetowy, 
karski

■Utbim atwa wydJ 

Indeks 6721t


